Rok IX. 


Cena numeru 


centy w Kratowie, w Podgórza | na prowiacjł 
PRENUMERATA: 

Miesięcznie w Krakowie (jnń dostawą do domn) E 150 

na prowincyi u przesyłką pocztową . - .. . „ 160 


Prenumerata za granicą: mri. 1'50, frk. 2—, rh. 1— 
ea. 


Pejedyncze egzemplarza nabywać można we wszyst- 
kick agencyach pism i na wszystkich dworcach kolej, 


"Telefon 840. 
Ekspedycya „Nowi 


Przed wyborami do Izby posłów. 


Obrady P. Stronnictwa Demokratycznego. 

Lwów. W niedzielę odbyły się wa Lwowie na- 
rady czlonków P. stronnictwa demokrat. pod przew. 
dra Jahta. Przybyli pp. Leo, Bandrowski, Szarski, 
Federosicz, Battaglia, German, Kolischer, Pete- 
lenz, Mernnowicz, Kleski z Kołomyi, Maryewski, 
Maiss, Doliński, Rutowski, Rittel i w. i. 

Zgromadzeni nkonstytnowali się w krajowy 
komitet wyborczy Pol. stron. dem. któ- 
ry ma się nzupelnić przez koeptacyę, poczem ko- 
mitet wybrał natychmiast 4 członków komiteta 
wykonawczego. Nadto ułożeno tekst odezwy de 
wyborców. 

Komitet wykonewczy nkonstytnował się w na- 
stępnjący sposób: przewodn. dr Jah], zast przew. 
Bandrowski, German, sekr. Battaglia. 
Biuro komitetu otwarte zestało we Lwowie przy 
licy Akademickiej 18. 

Kandydatnr nie nchwalano, omawiano jeno me- 
żliwość postawienia kandydatury Baitaglii we Lwo- 
wie II. przeciw Breiterowi, Kolischera w Brodach, 
Rychlika w Jarosławiu, borm. dra Kleskiego w 
Kołomyi, Aschkenszego w Tarnopolu, Inb też w 
dotychreasowym okręgu Starzyńskiego Rawa ra 
ska Sokal. 

Co do kandydatur krakowskich (a których w 
dziennikach pojawiają się wciąż różne żendencyj- 
ne monsensy) zaznaczyć nałeży, że o nich decy- 
dować będą tylko miejscawe organizacye. 
Dzisiaj jeszcze nie są kandydaci desygnowani. — 
Twą tylto za pewne kandydatory prez. Leo 
i E Zieleniewskiego. Pewną jest następnie 
kandydatura dra Grossa. 


darady stronnictwa ludowego w Krakowi». 


Xeaoraj i praedwczaraj odbywały się w Krakowie 
xbrzdy delegatów stronnictwa ludowego z całago kra- 
IR. Repzezentowanych było 62 powiaty przea około 
1()' delegatów, Przybyli również prawie wsayscy po- 
słowie sejmowl i parlamentarni. Przewodniezył abra- 
dom prezes Stapiński, który przedłożył obszerny 
referat o mytnscyi politycanej | atakował bardauo 
ostro narodowych demokratów. Przeciw p. 
Stapinskiemu podniosły się w dyskozyl też ułowa 
krytyki, W dyskusyl szereg mowców, między Inoymi 
posel Średoiawaki i dr Burdel — silnie akcentowali, 
wbrew manifeatowi ogłaszonemn w ostatnim „Przyja- 
eielo Ludo", że należy na posłów wybierać nla chło: 
pów, ale ludzi inteligentnych, gdyż chłopi w parla- 
mencje nle umieją sobie dać rady. 

Po dyskuayi wybrano płówny komitat wyborczy, 
składający się s 14 członków, w skład kiórego wenail 
między innymi posłowie Staplńaki, Bojko, Średolaw- 
ski, Bomba, Wójcik, Ptak Diogoss, redptkar Wąso 
wies, Witoa, Saczepańuki, Serczyk, Bardel, Ojszewski 
1 inal. 

Uchwalono w sprawia wyborów szereg rezolucyj. 
Flerwsza postanawia. sby atronnictwo dążyło do po- 
munażania ilaści mandatów. 

Droga pozostawia Zurządowi głównemu wyborcke- 
mu wolną rękę w zawierania kompromisów u Sastrae- 
żeniem, ża nia wolna Ich zawierać z naroda- 
wym! damakrałami, nutomivat polecu Zjazd zawarcie 


PANI JANINA 


Powieść przez Guy de Maupassanta 


U (Ciąg dalszy). 

Naraz straciła boda jedno kolo, przewróciła 
się na bok i zaczęła mię znów toczyć jak kula. 
jakby dom wyrwany z fundamentami spadał ze 
szczyto góry. Wreszcie dutarlszy do kraja osta 
tniej rozpadliny, podskoczyła, opisując krzywiznę 
i padając w głąb, rezbiła się jak jajo. 

Jak tylka się roztrzaskała na kamieniach, 
stary żebrak, który ją widział przelatującą nad 
sobą, spaścił się drobnym krokiem przez gąszcza 
i z wrodzonej chłopskiej przezorności. nie śmiąc 
się zbliżyć da rozbitej budy, udał się do najbliż- 
szej termy, ażeby dać znać a wypadkn. 

Zhiegli się ladzie; padniesiano szczątki, zoba- 
eono dza ciała. Były potlaczone, zmiażdźane, krwią 
zalune. Mężczyzna miał głowę rozwałoną, twarz 
rozbitą. Szezęka kobiety wisiała, nrwana i wszyst- 
kie ich członki były rozmiękłe, jakby wcale kości 
mie było pod ciałem. 


Redakcya i Administracya „Nowin: Kraków, ulica Wiślna Ł 2 


: elica Wiślna 2. 


Kraków-Podgórze, Wtorek Il kwietnia IS!! 


NOWINY 


DZIENNIK NIEZAWISŁY DEMOKRATYCZNY ILUSTROWANY 


kompromisa x polskiem nirennictwom demeękzatycu- 
nem (11). 

Zjazd uchwalił stawiać w uneragu powiatów po 2 
kandydatory, w Galloyi waahodniej postanowione ed 


szynuości tyl T 
rodowym magrożcnych, a nle mieazała 
nych 

Pasel Średniawski zdal sprawą u wyniku badań 
sądu konarewege dla uprawy Siapiśskiage. Sąd nie 
unalazi żadnej winy na p. Btapińskim, 


Fronda ludowców. 


1. uw froada lodowców. W ekradach frendy walęli 
udział między Innymi pp Wysłonch, Dąbski, Jampol- 
aki | inni, — Uchwalene utworzyć caakny kamiłet 
wytorezy | nia łączyć nię = p Stapiż. 
akim, 


Nie kandydują. 

B. wicepremydent Izby peneiskiej, prof. dr Sta- 

ruykak|. eświadcna, de kandydować nie zamierza 

u pewoda nawału zająć oras z powada Radwątlenege 
zdrowa, 

Utrainiec Rom 

dydować nie będale. 


ank także eńwiadsza, że kan- 


W bagnie polskiej sztuki. 


V. Pierwszy występ autonomiczny. 

Akt I*). 

„Do Grora Profenerów Akademii S. P. 
Na posledzenin u d. 20) atyczmia, jaka docent hlatoryl 
gztnki a zarazem blbliotekarz, miałem uaezczyt przedsta- 
wić Szan Gronn, ża wa właiciwaj bibliot, która 
nadto ałnży ma różne lona cele | wogóle jest niejaka 
naszą aulą, nie można joł pomleścić dalimych szat 
bibliut, I że wobec tego okaznje się nsgląco potrzeba 
osobnego Inkala na aktad bibliot, któryby zarazem sin- 
Żyć mógł na pomieszczenie retnącego | mam nadzieję, 
x czasem poważnie waresnąć mającego sbiora fotogra- 
Mi i reprodakeyi, uławem któryby był naszym „gubi 
netem bist. aat *. Równocześnie prosiłem na ten cel, 
ktory (amatan, I$ to inuszą podkreśli‘) nie jeet mej 
uprawą osobistą czy syaklem, leży w intere 
ale instytucyij, o wyznaczenie sali przylegającej 
do sali wykładowej, jako majodpowiedniejezej a przy 
tem z powodn oświetlenia aie mogącej być użytą na 
pracownię. Na tę propozycyę Groma bez protestu nię 
zgodziło, ja zań zabrałerm się do wyporządra! 


*) Dla wyjaśnienia dwóch czy trzech allniejnzych 
wyrażeń w tym akcie użytych — autor madmienia, 
że ton „urzędowy” wamedł w Akademil S, P, w uży- 
ele daplero ti marca b. r. Niawymuszeną awobodę 
poprzednią, panującą wśród perzenalu mauczającego, 
sympatycznie charakti ny i eenlomy 
presea d 
tej aamej 
jok „tan idyota“ job „ta kamalla“, co jednakże 
wet w gwarse pracawnianej niekonlecanie esnacss... 
wygóruwany szacunek, 


Poznano ich jedoak i zaczęto debatować dloge 
nad przyczynami nieszczęścia. 

— Co oni robili w tej budzie? — rzekła jadna 
kobieta. 

Na to odpowiedział stary żebrak, że schronili 
się tam prawdopodobnie przed burzą i te sza- 
lony wicher musiał budę przewrócić i strącić 
w przepaść. I mówił, że on sam miał zamiar 
schować się tam, ale zohaczywszy konie przy 
wiązane do dyszlów, domyślił się, że miejsce było 
zajęte. Potem dodał z miną zadowoloną: 

Inaczej, mnie by to było spotkało. 

Jakiś głos się odezwał: 

Byłoby się może lepiej stało. 

Dziad, msłyszawszy to, wpadł w straszną 
pasyę. KP 

—- Dlaczegóżby to lepiej było? Czy dlatego, 
że ja jestem biedny a oni bogaci?!... 

I drżący. abdarty, ociekający wodą, straszny ze 
swoją rozwichrzoną brodą i długimi włosami, spa- 
dającymi mu na ramiona z pod zmiętego kapelu- 
sza. wskazał na dwa trupy końcem zakrzywionej 
laski i rzekł: 


Z 


REDAKTOR NACZELNY 


LUDWIK SZCZEPAŃSKI 


Cena AERO) centy w Krakowie I na prowincyłl. 


„NOWINY“ wychodzą codziennie wieczorem o godzinie 5-tej. a 


Nr. 83 


OGŁOSZENIA 


m wierz petliu 16 hal, za każdy następny ras pa 12 hal.; 
drobne ogloszania po 4 hal. od wyrazu (minimum 50 hal.) 
Nadeniana xa wiersz petitowy BO bal. Spód na każdaj 
stronie po K 6-—, półspód K 4 Zalączniki K 20- sa tywiąa. 


Mieraly prawadr w senig zarządia p. M. AUPCZYC. 


Administracya „NOWIN“: ul. Wiślna 2 
etwarta od gode. A rano do gods. B wisazarmm. 
— 

Na Łwów Sklad i Ekspedycya: 

Agencya Sokołowskiego, Pasaż Hausmana 2. 


Wiadomości astnie, telefonicznie i listownie przyjmuje Radakcya (Telefon 
Nr. 340) od godziny 9 rano do Ń wieczorem w biarsa mliea Wiślna 9. 


Rękopisów nia zwraca się. 


z 1 
5 ini | 
1211 M 


iilii ig 


Jil: 


Ji 


Aeroplanem między publiczność. (Patrz artyknł). 


asenej sali i nakreślenia projektów przyszłego jej m- 
rządzenia 


Atoll przed niedawnym ezazem „Brztnia Pomoc* 
uczniów zwróciła się do mnie jako da awego karato- 
ra, a prośbą a wyjednanie dla niej tej uamej sali a 
ta celem założemia.. sklepu s materynłumi art Odpe- 
wladziułem na to, iż asobiście projekt taklego aklepu 
na dutawie dodwiadezeń amutnych m mataryałam 
ludzkim, jak] pruedatawizją nasi uczniowie, uważam 
obecnie za ulewykonalny, zaś eo de rzeczonej Bali, 
to Greno prof. imaczej ulą już rozrządaiłc. Dalej, że 
wekóle uwsàam, iè Br. Pom. która jest i ma być 
tylko stowarzyszeniem bamanitarnem, drogiege lakalu 
. mie potrzebuje i że w każdym razie 
nkowe zakłada iść | tutaj muszą przed te- 
komercyalnymi uczniów. Mimo takiego o- 
śmindczenia mege Br, Pom. zwróciła sią da rektora, 
który na argument, iż „neaniowia webee mrożów nie 


— Wszyscy jesteśmy równi wobee tego. 

Mle tymczasem nadbiegli inni ludzie i spozlą- 
dali s akosa, okiem niespokojnem, pounrem prze- 
rażonem, egoietycznem i chytrem. I deliberowano 
nad tem, co zrobić, wreszcie zadecydowano w na 
dziei nagrody, że zwłoki zostaną odwiezione da 
pałaców. 

Zaprrągnięto tedy do dwóch wózków. Wyło- 
niła się jednak nowa trudność. Jedni chcieli 
poprostu słomą wyścielić spád wózków. inni byli 
zdania, żeby przez uszanowanie dać materace. 

Kobieta, która jnż przedtem zabierała głot, 
krzyczała: 

— Ależ materace nasiąkną eale krwią i nikt 
się nie dopierze. 

Na to odpowiedział jakiś otyły fermer z filu- 
ternym uśmiechem: . 

— Zapłacą wam za nie więcej Biż warte, wię- 
cej niż kosztowały. 

Argument ten był przekonywująey. 

Dwa wózki, wysoko osadzone na kołach, bez 
resorów, pojechały trachiem — jeden na prawo, 
dragi na lewo, podrzucając na każdym z wiel- 


Magazyn Nowości i Kontiekcyi Damskiej 
LEONA GRABOWSKIEGO 


== w Krakowie 


połem Płaszcze, Kqstyumy, spódnice, 
pl. Macysski 9. Tel 1806. błazki i halki ps sòr pozystępuych cenach. 


mają gdzie ezekać na rysunki wieczorze” (ale | | ) rza- 
eroną salg tychmiaat lm oddał — baz weka- 
zanega prasą przyzwoltoścjią urzędawą n karatorem 
tow. paTezumienia | ekoelaż wraz x prol X. nulłowa- 
liśmy przadatawić mo eo następuje: 


Oddanie b. sali grańków za spała niepotrzebny 
(drugi) lokal klubowy Br. Pam, stwarzy na I. piętrze 
gmachu tataling stałą rezydeneyę uczniów, którzy wia- 
domo re setek przykładów, jak z tege radzaja awe 
bád korzystać zwykł... W tem sposób atraszny miepo- 
rządek panojący w Ak. jengcza nią zwiększy! Garuzem 

d 


na inny eel została przez 
przemesą ma rektorza ją u ja 

dowód namacalny publiczną tajemmieą duló będącego 
fakta, iż ad półtora roka właściwymi ge- 
spedarzamj Akadamil są eni a nio Grono 


kich wybojów zwlokami dwojga istot, któr: 
niedawno jeszcze lączyły w namiętnym uści 
które jaż nigdy nie mialy się spotkać! 

Hrabia, jak tylko zobaczył bedę, staczającą mię 
po stromej zbeczy, uciekł z całą szybkością swoich 
nóg w deszcz i burzę. Biegł tak kilka godzia. 
przeciosjąc drogi, przeskakując wyrwy, przesadzn- 
jąc płoty i znalazł się w domu pod wieczór. sam 
mie wiedząc jak. 

Słażba, zmieszana, eczekiwała go i ozazjmiła 
mu, że obydwa konie, Jnliasza i hrabiny, wróciły 
bez jeźdźców. 

Pan de Fonville zachwiał się i głosem przery- 
wanym: 

Mosia? im mię wydarzyć jakiś wypadek 
w ten czas okropny. Niech wszyscy idą ich 
szukać! 

Sam także wybiegł; ale kiedy go już nikt nie 
mógł dojrzeć, ukiył się pod krzakiem, pilnująe 
drogi, którą miała przybyć nieżywa, umierająca 
albo może pokaleczona, zeszpecona na zawsze ta. 
którą kochał jeszcze dziką miłością. 


(Cigg dalszy nastąpi). 


"2 


Mime tych perswazył moich i prof, X. I po- 

la się na jmteren naukawy zakłada a zwła- 
konleczność utrzymania wobec uczniów tak 
chwiamago w ostatnich czasnch antorytetu 
aiala nanczycielskiega — Br. Pam. za zezwaleniem 
rektora dziś >. salę grafików zajęła i do niej siq apre. 
wadzie. 

Wobec tego amuazony jestem zawiadomić tym- 
emasewo Szan. Gromo: 1) iż jako docent hlat. szt. ma- 
jąc nietylko prawo ale i obowiązek dbać a dobro I 
roawój zwiąsanych z tymi wykładami instytutów, tom- 
bardziej, iż Grono nigdy nimi się nla Interesowała — 
prateatnję przeciw aamowolnej | beaprawnej przez ra- 
ktora zmianie wspomnianej na watępie decyzyi Grona 
| wuzelkimi środkami legalnymi dążyć bądę, mżeby 
wykłady blat. ast. uzyskały raz wrosacia w Ak, na- 
leńną ! konieczną pomoc, za którę w plerwszym rzą 
le u m możność stworzenia gabinetu bist. ast., 
kich wyżnaych zakładów, gdzie wykła- 
dy wgs radzaja istnieją i gdzie klerownictwu o do- 
hre naukowa ueeniów nia zaś o „popnlarność” wśród 
aieh sa wazelią ceng sią rozchodzi; 9) iż dalej jako 
awy kurator Br. l'om., dla której rzeczywi- 
trzeb Grono także dotąd jeszcze zalnteresa- 
wania mia okazało, proteatają przeciw oddaniu temu 
tewarzystwn lokalu klabawo-sklepowego i te ma pier: 
uwałając, że tem fakt prza- 
mege tow, pociągnąć za sobą mu- 
ni złe komplikacye; 3) wreszcie ze względu na ta, iż 
wysace mlietaktownem postępowaniem raktara w tej 
faakcyi, pałalemoj z ramienia Groma, wobec uczniów 
łem ubrażeny — godność kuratara Br. Pom. weso- 
raj jeuzcze złożyłem; wobec czego Grono innego ka- 
ratora s pamiędzy siebie wyznacayć zechee. 

Dalsze kroki w tej sprawia, zależnie od etano- 
wiska Groma, we właściwym czasie poczynię, a dzl- 
a ówladczam, ik chocby sam jeden walkę z ros- 
wiel leną w Akademii pajdokracyą de końca pro- 
wadzić bądę. Należy raz uświadomić uobie, że jeżeli 
porządka s nią mle potrań zrobić Grane, zrobić ga 
będzie zmuszony rząd -- bəs Grona. 

Kraków 23 Intego, 111.7 „Bo OA 

(Plamo te naaajatra, t. j dnla 24 lutego, po sa: 
ssłych tymczasem dość asczególnych wypadkach mn- 
ulałem podać de wiadomości Namiestnictwa, Stoan- 
mek mój de słynnego „akleplkn” 'signum temporis) 
akredliłem bliżej v plómie de Br. Pom. z 25 lutego 
„+«Co do aklepiku, który nim się narodził, tak bardzo 
jot dymi, to tak, jak ońwiadczyłem przedtem, zajmę 
się nim pierwnay gorąco: 1) jeśli uwalaię się wreszcie 
gczerpujących dziś moje siły, a ad roka corax 
lej maia opaaujących intryg | kaewań, w które 
tematycznie nawet I Panowie zóstalińcie wclągnięci, 
eraa 2) jeśli zdobyć się dlań dadzą solidne podstawy 
i środki, odpowiednia forma i jak nfaw, zalleska zuą- 
wreszcie lokal, któryby nle był odebrany wa- 
, a tsk beapraykładnia m nae xaniedhanym 
potrzebom zakładu”... 

Akt IL 

„Uczniowie Akad 8. P. przaciw prale- 
towl, Ucznlawin Ak £, P. domagają się usu- 
acla p Cykułskiego, >. sekretarza Ak. „Wa 
jamna pomać* acanjéw, której prof. C. był kuraterem, 
uchwaliła mu Y;otam nieufności za jego wystąpienia 
przeciw temo tawarzyatwu”. (Naprzód: z | marca 
b. r). 

aW sprawia satargo w Akad, J. P. mię- 
dzy profenorami a mekratarzem p. Cybulskim otrzymu- 
jemy następ: jśnienie: Część prasy została 
fałanywie i tendencyjnie polnformowaną e ostatnich 
zajściach w uprawia zakratarza Ab. p. Kady Cybal- 
skiego. Młodziek Ak. do taj pory głosu w tej spra- 


wie Maio nia zabler: Zatarg zontał wywołany 
pr. ikat p, Cysnliskiego wysłany da Namiest- 


mictwa, w którym w ostry sposób oskarzył profeso- 
rów Ak, a w pierwanym rzędzie rektora Na tę na- 
paść profesorewie Ak. sami potradą zareagować; uca- 
niawia 2ań nigdy nie wysyłali żaduych memoryałów 
ani petycyi o usunięcie p. C. Bliższe wyjaśnienie w 
tej uprawie acznłowie odzładają aż do wiecu, który 
odbędzie się w dalach najbliższych, Wiadomość o u- 
dniełemiu wetnm nienfmości kuratorowl tow. „Bratniej 
Pomocy" ncaniów Ak. p. Ładste Cybnlakiemu jest 
prawdziwą”. („Napraód* u 3 marca b. r.). 

«W aatargo między sekretarzem p. Cybalskim, 
a przełożoną joge władzą uczniowie na ra- 
ate udziału nie brali (Komunikat do pism „Dele- 
gstów kursów i wydalałn Towarsyntwa  Bratniej 
Pamocy*). 

Akt IL. 

„Do WP. A. Ł. C, docenta i sekretarza 
Ak. 9. P. w Krokowie Grono Profesorów Ak. 
8. P. uchwaliła na posiedzeniu z dnia 14 b. m. na 
podstawie $ 22 1) r. m. s dnia: 12 Ilstopada 191U 
mr. 209 d. u. p. wytoczyć WPanu śledztwo dyacypii- 
rne z powodu naraszonia obowiązków ałażhowych, 
popołnionego prrez rozesłania piama z daty 23 Inte- 
go b. r. Zarazem uchwaliło Grano ns temże poaledze- 
mia w analegicanem zastosowaniu $ 9 cos. rozp a d 
1(] marca itt) m 64 d. u. p. zawiesić Pana tym 
czanowo w połnienia obowiązków docenta | sekretarza 
S. P, We wykonania powyższych nchwał wzywam 
abyś; 1) dnia 17 b. tm. o godz, pół do piş- 
tej po poł. atawił nią przed komisyą dyscyplinarną 
4elam danla CAE, na Pea ce przedmio 
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tem dochodzenia; Z) abyś de dalszego zarządzenia 
zawiesił awoje czynności, jaka docent i sekretarz Ak. 
S. P.; 3) abyś emynności swoje, jake sekretarz, ka- 
syet i bibllotekarm, zdał p. c.k. komisarzowi... za jega 
zgłosreniam ię. Rekter At. S. P.: T. Arentewicz 
m. p. Kraków, dala 16 marca 1911“. 

O mała pe tem dymisy! mej nie posłałem P- 
Daazyśakiemu 


Adam Łada Cybulski 
docent Akademii S. P. 


(C. a. a). 
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Z życia chińskiego. 

Belgijski kapitan Pontus ogłasza interesujące 
sprawozdanie z podróży poselstwa, które cesarzowi 
chińskiemu, z okazyi jego wstąpienia na trom. 
miało złożyć życzenia króla belgijskiego. Pontas 
podnosi szczególnie w uwojem sprawozdania nie- 
słychaną grzeczność Chińczyków. 

„Wchodzimy przecie — powiada — za bardzo 
dobrze wychowanych lodzi, a jednak w porówna- 
niu z Chińceykami jesteśmy wprost surowymi tar- 
minatorami, gdyż grzeczność ich jest taką, o ja- 
kiej trndno mieć pojęcie. Czy może hyć coś bar 
dziej zimnego, bardziej formalnego, jak nasza za 
proszenia i otrzymywane na nie odpowiedzi? A 
oto uprzejme słowa, z jakiemi książę Sn zwrócił 
się do apacyalnega poselstwa: „Szesnastego dnia, 
trzeciego chińukiego miesiąca. o godzinie w pół 
do ósmej rano wiosenne kielichy oczekiwać będą 
blaskn; mata w moim palaca będzie rezpostarta*. 
Książę Taai czen zaś przysłał następujące zapro- 
szenie: „Osiemnastego dnia tego miesiąca, o go- 
dzinie w pół do osmej rano, wypłukawszy kielichy, 
bedę oczekiwał pogadanki; mata w moim pałaca 
bedzia rozpostarta. Pozdrawia Tani ezen“. 

Kiedy przewodniczący poselstwa p. Watrocqna 
wystogował za swojej strony zapraszenie, otrzymał 
następujące pismo: „X.- śpieszy z odpowiedzią 16 
dnia 3 miesiąca 2 roke panowania cesarza Hsu- 
an- Tanga. 

Pisze z pełnam nuszanowaniem dla Waszej Eks 
celencyi wielkiego mandaryna Wa (w Chinach 
oznacza się zazwyczaj pierwszą zgłoską nazwisko). 
Otrzymałam wczoraj rozkazy i serdeczne zapro- 
szenie Waszej Ekscelencyi na wyborny bankiet. 
Posłnszny dacie, zastosują się do cennych rozka- 
zów Waszej Kkscelencyi. Życzę Waszej Kkace- 
lencyi trwalego pokoja i z dnia na dzień wzrasta- 
jącega szczęścia, i proszę, w prochu leżąc, wzrok 
awój kn mnie zwrócić łaskawie". 

Qsabny rozdział poświęca kapitan Pontus w 
swojem sprawozdaniu chińskiej kuchni, o której 
tyle jaż, nieprawdziwych często, doszło do naa 
wieści. 

„Kuchnia chińska — pisze kapitan — budziła 
zawsza ciekawość cudzoziemców, ciekawość o tyle 
większą, że podmiecają ją nieprawdopodobne na 
ten temat opowiadania. Dziś w wielu domach eu- 
ropejskie potrawy nzyskały tam już prawa oby- 
watelstwa i niektórzy chińscy kucharze umieją ja 
już doskonale przyrządzać. W większej części ha- 
teli chińskich spis potraw jest bardzo obfity i po- 
dróżny może sobie co chea wybierać, bez ograni- 
czenia. Wobec tego jednak, że słnżba tamtejsza 
nie włada żadnym europejskim językiem i co naj- 
wyżej umie kiepsko parę liczb angielskich wy- 
mawiać, trzeba wymieniać po angielskn namery, 
wypisane przy każdej potrawie. Zamawiając w Pe- 
kinia według: „one, two, four, seven, nine, eleven, 
twalye*, doataliśmy: bolion, rybę w winnym 80- 
gie, kotlety cielęce, groszek francoski, knrę z tru- 
Anami, leguminę wanilową i owoce. Podczas jadze- 
nia przygrywała nam muzyka, i wiecie, jaki utwór 
usłyszeliśmy naprzód? 

„Wesoją wdówkę!* 


z «r pee 

Morderstwo ś. p. Ogińskiej. 

Ze Lwowa donoszą: 

Rozprawa przeciwko mordercy Ś. p. Ogińskiej 
Kazimierzowi Lewickiemu odbędzie sie najprawdo- 
podobniej już w bieżącym miesiącn. Sędzia śledczy 
wręczył jaż onegdaj mordercy akt oskarżenia. — 
Przed wręczeniem aktu odbyła się na żądanie prok. 
Frankego nowa wizya łokalna w mieszkanin mor- 
dercy przy ml. Zimorowicza. Chodziło mianowicie 
a stwierdzenia kieranku pierwszego strzału. Oto 
Lewicki początkowo zeznał, że morda dokonał na 
życzenie swej ofiary. Tymczasem z kieranka kali 
i innych okoliczności stwierdzono niezbicie, że 
pierwszy strzał w głowę dany był w chwili, kiedy 
ofiara strzału się nie spodziewała i absolatnie spo- 
dziewać się nie mogła. Ustalono dalej następujący 
stan iaktyczny: Oto pierwszy ten strzał nie był 
Śmiertelny. Morderca, widząc to, wymierzył drugi 
strzał w serce, nie trafił jednak, a knla przebiła 
pierś i płuca. poczam dał trzeci strzał, skierowany 
w okolicę jamy brznsznej. 

Stwierdzone zostało, że morderstwo była naprzód 
aplanowane. Z zumiarem tym zwierzył się przed je- 
dnym ze swych przyjaciół, mówiąc, że „Ogińską 
masi zamordować”. 

wy 
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Na dzień przed dokonaniem | 
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jest najlepszą czek 


sbrodni, t j. 32 grudnia z. r, wyraził się przed 
jednym z tutejszych restaunratorów: „jntro będziesz 
pan crytał wielką senzacyę w dziennikach“, a w 
nam dzień zbrodni o godz. 3 rano słażącema, któ 
ry przynosił mu zwykle obiad, polecił, ahv, gdy 
przyjdzie w południe, a drzwi zastanie zamknięta, 
nie dobijał się, a dragi klacz do mieszkania zaniósł 
de brata. p. Aleksandra Lewickiego. 

Lewicki będzie oskarżony o skrytohójcze mar 
derstwo, o oszustwo, popełniona przez sfalszowanie 
świadectwa szkoły realnej w Krakowie i egzaminu 
dojrzałości w gimnazynm w Sanoku i przekraczenie 
patantu noszenia broni. 

Akt eskarżenia obejmuje 16 stron bitego pisma. 
Akt opisuje szczegółowo sam akt zbrodni i zawiera 
bardzo szczegółowe umotywowanie. 

Rodzina mordercy i obrona czynią wszelkiego 
rodzaju zabiegi, aby rozprawę przeciągnąć, tak, aby 
nie odbyła się w obecnej kadencyi, a nadto, jak 
słychać, czynią zabiegi o dełegacyę sądu pozaga- 
licyjskiego. Jako motyw mają podawać, że 6. p 
Ogińska była żoną dziennikarza, że więc dzienniki 
będą wpływać(??1) na ławę przysięgłych. Naiwne 
te motywy nie zostaną jednak oczywiście nwzglę- 
dnione. 


Niemiecki następca tronu 
w Wiedniu. 


Telegram „Nowin“. 
Osteniacyjne serdeczności. Wpływ pruski w 
Wiedniu. Zmiana etykiety. 

Wladań. Niemiecki następca tronn przybył w 
miedzielą do Wiednia z małżonką. przywitany na 
dworca kolei poładniowej przez casarza, następcę 
tronu i dwór, oraz członków niemieckiej ambasady 
i t d. Przed bramą Borga powitali ich reprezen- 
tanci miasta. Wieczorem odbył się obiad familijny, 
rać o godz. wpół do 8 mej soiree na 80 usóh. 

Wiadań. Przyjęcie, jakiego doznał w dniu wczo- 
rajszym w Wiednia praski następca trona wraz 
z małżonką za strony sfer dworskich i rządowych, 
mialo wprost demonstracyjno serdeczny charakter. 
Obok ceszrza zgromadzili sią na dworcn wszyscy 
niemal arcyksiążęta, a wjazd ureczysty do miasta 
obejmował dwadzieścia powozów. Przyjęcie to jest 
nowym dowodem, jak wielki wpływ ma dziś dwór 
berliżski w Wiednin. Wpływ ten przebija wią też 
w całej polityce gabinetu barona Bienertha, który 
jawnie dąży do znacznego wzmocnienia niemie- 
ckiego centralizma. 

Ciekawej zmiany doznał dziś po raz pierwszy 
ceremoniał, obowiązujący na dworza austryackim. 
Wiadomą jest rzeczą, ża Raatąpca tronu od dłaż- 
szega czasu niemile odczawał, iż żona jego. księ- 
żna Hohenkarp, w czasie uroczysto:ci dworskich 
rangą uchodziła za niższą od najmłodszych nawet 
arcyksiężniczek i dlatego na samym końcn dopiero, 
gama, wchodziła na salę. Dziś, w czasie uroczysto 
ści na cześć gości berlińskich, kroczyła w parze 
przedostatniej n boka arcyksięcia Franciszka Sal 
watora; w ostatniej parze szła księżna Lichtenstein, 
prowadzena przez arcykaięcia Ferdynanda 


2 kraju. 


2 hashi. (Ruch przedwyborczy). W okrąga 
wiejskim wyłoniła sią b. poważna kandydatnra 
nadradcy Bal. Windakiewicza, narod. demo- 
kraty (przeciw Ribenhauerowi, który nie ma n 
Gać miro). 


. W Kętach ad- 
yła nkieta w sprawie wy kolei lokal 
nej Oświęcim Kęty-Żywiec z inicyatywy Związku 
fabr. Przybyli z Oświęcimia pp. barmistrz May- 
zel, starosta Wykowski, delegat bialakiej Rady 
zek. Przykył dr Battaglia; radca 
radea Macha, jako reprezentanci dwa 
iego, poseł Hempel, reprezeniant Rady 
żyw. Waniek, barmistrz m Żywca Mikiński, ase- 
ROT Bielewicz i inż. Bogueki. Miasta Wilamowice 
reprezentowali burmistrz Fox i Schneider i w. i. 
Referat wypowiedział bar. Battaglia i uchwalono 
zasadniczo przystąpić do akcyi, celem wybadowa- 
nia tej linii kolejowej, a na przedwsrępne koszta 
aubakrybowali interesanci kwotę 30,000 k. W koń 
ca wybrane komitet, w skład którego weszli: ja- 
ka przew. dr łiazaraki, jako zastępcy radca dw 
Umlanf i p. Hempel. 


Wadowice. 

Towarzystwo rolniczo-okręgowe. — Popia gim- 
nastyczny. — Rezygnacya prezesa Rady po- 
wiatewej 

Rok mija, jak Towarzystwo rolniczo-okręgowe 
przeistoczyło się na Stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną odpowiadzialnością, a obręb działal- 
ności rozciągnęło na okręg wadowicki, obejmujący 
cztery powiaty sądowe: Wadowice, Zator, Andry- 
chów i Kalwarya. Młode te Towarzystwo rozwija 
się bardzo pomyślnie i dzielnie broni interesów 
rolników. 

Dalsza przyszłość Towarzystwa. którego preza- 
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sem jest hr. St. Bobrowski, a dyrektorem ezłowiek 
znany z energii i pracy p. St Drobniewicz w pierw- 
Bzej linii zalażeć będzia od poparcia wieśniaków- 
rolników. 

W sobotę dnia 1 b. m. urządziła Towarzystwa 
„Sokół“ papis gimnastyczny pod kier. naczelnika 
„Sokoła“, p, Usiekniewicza. W popisie tym brali 
udział uczniowie gimnazynm, nczennice szkoły wy- 
dzialowej i ludowej. Dawno już nie widziano tak 
sprawnie wykonanych ćwiczeń, to też huczne okla- 
aki były wyrazem uznania a zarazem zachętą da 
dalszej pracy na polu gimnastyki. Z pośród gim 
nastyknjących zasługoją na wymienienie panny 
Sicówna, Majewskie (szczególnie najmłodsza Anal- 
ka), Jania i Zosia Gruszczyńskie, a z uczni gim- 
nazyaloych pp. Komendera i Zajączek. 

B. poseł do parlamentu p. Marek Łoszczkiewicz, 
wlasciciel Frydrychowić, zrezygnował z gadno- 
ści prezesa Rady powiatowej. 


Aeroplanem między publiczność. 
(Patre ilustracyę). 

Mniej więcej przed dwoma tygodniami, podczas 
popisów awiatycznych w Madrycie, zdarzył się fa 
talny wypadek, Jeden z pilotów, nieumiejętnie lą 
dając, apad} z aeroplanem na trybany z pobliczno- 
ścią. Ośm osób wtedy zostało ranionych. Rycina 
dzisiejsza zrobiona jest wedle fotografi, jaką się 
udało zdjąć z wypadkn. 


Zgromadzenia w Krakowie. 


Waina zabrania członków Polskiego Tow. ami- 
gracyjnege odbyla sią w niedzielą o gudz. 6 wiecz. 
w loxulu pray al, Radziwiłłowskiej Zebrania prze: 
wodniczył prezes Tow. pos. dr Hupka Pierwsze 
dwa punkty porządkn dziennego t. j. eprawozda- 
uie dyrekcyi i komisyi szkonirającej referewal 
dyr. Okałowiez, który omawiając stan Ánan- 
sowy Tow. z końcem ubiegłego 1okn wyraził na- 
dzieję szybkiego i pomyślnego rozwoju Tuw. Stan 
kasowy, zamknięty deficytem 30000 kor. był tyl- 
ko przypadkowym. Dzięki subwencji Wydziałn 
kraj. i oRarności prywatnej prezesa dra Hupki 
spłacono już w pierwszym kwartale br. trzy ezwar- 
te tago daficytn. Dyr. Obtnłowicz wskazywał da- 
lej, że Tow. zyskuje coraz większa zaufanie u sze- 
rokich mas biednego proletaryatu, emigrującego 
za pracą na obczyzną. Biaro pośrednictwa pracy, 
istniejąca przy tem Tow. rozwija swą działalność 
szyhko. W pierwszym roku swego iatnienia po- 
średniczyło w wyszakanin pracy dla 70u ludzi, 
w dragim dla 3600, a w pierwszym kwartale 
br. dla 5680 lndzi. Schronisko noclegowe, założo- 
ne niedawno, udzieliło noclegu 9211 ludziom, z któ- 
rych tylko 150 płaciło od 40—50 hal. 

Po referacia dyr. Okolowicza i odezytania apra- 
wozdania związku stow. gospodarczo-zarobkowych, 
wywiązała się dysknsya na temat zalożenia taniej 
jadłodajni dla robotników, korzystających za 
schroniska, zakończona nchwaleniem wniosku p. 
Kolankowakiego przekazojącym tę sprawą dyre 
keyi Tow. 

Następnie poddano pod głosowanie wyhór wy- 
losowanych dwóch członków wydziałe p. Hallo- 
ra i p. Ntesłowicza, który jedaogioúmie u- 
chwalono jak również i trzeciego proponowanege 
przez dyrekcyą p Witołda Lewickiego. Da 
komisyi rewizyjnej wybrani zostali ponownie ks. 
Kądzioła, p. Pająk i p Kolankawstki. 

Wybór dwa pozostałych członków odłożono na 
czaa późniejszy. Chodzi bowiem o wybór dwóch 
członków w zarządzia dotąd niaraprazentowanega 
stronnictwa narod. demokratycznego a to ze wzgię- 
du na charakter bezpartyjny Tow. 

Również odłożono da następnego zebrania zmia 
mą atatutu eo do niektórych paragrafów, przede 
wszystkiem $ 39 co do dywidendy, że ta nie bê- 
dzia mogła przenoaić 4 proc, bo towarzystwa nia 
ma na celu zapawniać zysków materyalnych. 

Na tem posiedzenie zamknięto. 

Zgromadzania kolejarzy odbyło się w niedrie- 
lẹ w hoteln Bristol pod przewodnictwem nadkom. 
Bobiłewicza. 

Referat o budowie tanich domów wypłomł inż. 
kol. z Wiednia Jellinek, jako zastępca Tow. 
centrali budowy taaich domów dla kolejarzy. W 
referacie swym skreślił p. Jellinek historyę pow- 
stamia i rozwoju Tow.,a nastąpnie warunki udzia- 
łu w Towarz, przyczem zaznaczył, że Tow to ma 
na cela budowę pojedyńczych domów, a nie ko- 
szarowych gmachów i że budowa tych domów mo- 
że nastąpić dopiero za 5 lat. 

Nad referatem rozwinęła się obszerna dyskn- 
aya, w której przemawiali pp: Kwaśny, Grelowski, 
Kostański i :. Dalszy ciąg zgromadzenia odbył się 
wieczerem, podczas którego wybrano komitet w 
skład którego weszli pp.: Bobilewicz, Dndek. Ku- 
raśny, Stachowicz, Walla, Zachara, Rysiewicz, Ma- 
goń, Mustek, Stankiewicz, Nagraba i Jezierski. 
Wkońcu powzięto decyzyę, co do kupna parceli 
w Prądniku Białym, koło nowego dworca towaro 
wego -- obszaru 6000 sążni kw., wartości 120.000 
koron. z 

Zgromadzenia sacyallatyczna odbyło się w nie 
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dzielę rana w cyrkn Kdisona, na którem wniesio- 
na protest przeciw $ 14. Po referacie p. Daszyń- 
skiego i dra Grossa (1) ii, zebrani uczestnicy u- 
ekwalili rezolncyę z żądaniem, by p. Daszyński 
kandydował do Izby posłów z Krakowa. 

2 Taw. Ochrony dzieci. W sobote odbyło się 
zebranie Tow. w aali Rady pow, w którem wzięli 
ndział członkowie wszystkich pokrewnych stowa 
rzyszeń. Głównym przedmiotem abrad było wza 
jemne porozumienie się w sprawie utworzenia 
okręgowego Związku towarzystw i zakładów, po 
święcanych ochronie dzieci. Przewodniczącym obra 
no ks biskupa Nowaka sekretarzem radcę Gu 
barzewsakiego. Zebrania zakończyło sią wybo- 
rem tymczasowego zarządn, w skład którego we- 
szli pp. at. radca Banaś dr. Bujak, r. Szy- 
balski, ks. Rzymałko i dr Olearski. 


Co słychać w mieście? 

nGonlac Paniadziałkowy” Pod tym tytułem uka- 
zał się nowy dzlennlk poniedziałkowy, wydawany 
prees p. Stanisława Niemca, znanego dziennikarza, 
Wydawnietwo zamierza być „orędownikiem idel rze- 
«zywiatego poatępa naszych afer mieszcanńskich*. 
(Wieść krąży, że za tym organem atoi dr Battaglia 
i kllka krakowskich wybitnych israel przywódców). 
Nowy organ prezentaje ulę pad waględem treści wea- 
le korzystnie i kwiadesy « rutynewawej ręce klero- 
wnika, 

Mamy więc eheenie 
działkowe wydawnictwa: 
Rasnera i „Goniec“. 

Pan radca Piotr Kasohucki, prezes izby ręka- 
dzielniczej, przesyła nam, odnaśnie do notatki, ja- 
koby „na walnem zgromadzenia izby rękodz. r. 
Wolny wystąpił przeciwko niemn z ciężkiemi za 
rzutami* wyjaśnienie, że jnformacya ta jest nie- 
prawdziwą, że r. Wolny nietylko żadnych zarzu- 
tów nie podnosił, ale wogóle na tem zebraniu gio- 
su nie zabierał. k 

Istotnie pierwotna informacya nasza była nie- 
dokładna, ale już w poprzednim numerze ogło- 
siliimy sprawozdanie z zebrania, przedstawiające 
<ały jego przebieg zgodnie z rzeczywistością i 
wymieniające poszczapólnych mowców. 

Przy tej sposobności mnsimy jednak zauwa- 
żyć, że dotychczasowy system wydziała izby rę: 
kodzielniczej, polegający na skrzętnem tajenin 
przed prasą zgromadzeń i niedopnszczaniu spra 
wozdawców na posiedzenia, jest szkodliwy. Spra 
wa rękodzielnicza na tajności nic nie zyska, 
powinna być jawnia traktowana. Przesyłanie 
szablonowych i niedokładnych sprawozdań przez 
Wydział w kilka lnb kilkanaście dni po 
zgromadzeniu nie może być uważane za wy- 
starczające. 

Za spraw miejskich. Komiaya administracyjna 
ndbyła w sobotę posiedzenie, na którem pa przyjęcia 
rachnnków za rok ubległy z dochodów i roz:hadów 
akcyzy, rzeźni i targowicy i udzieleniu absolatorynm 
administracyi akcysy i Ieble obrachunkowej m, rozpa- 
trywała nadesłany przez rząd projekt przepisów wy 
konawczych do ustawy a reformie podatku spożywcte- 
go, który uchwalila = pewnemi zmianami koniecznemi 
aa waględu na atoannki miejscowe. W końcu zatwier 
dziła komisya ofertę na hndowę stajni w rzoźni i za- 
datwiła szereg w admiolstracyjnych i osnbłstych. 

Na 0: dzki udeklarówano de dnia 8l go 
marca 151] r. |,64),408 kor 63 hal, wpłacono go- 
tówką 68'.675 kor 65 hal. 

Koła Taw. Im. Tad. Kościuszki podczaz nledaiel- 
mej kwasty po Plantach, ulicach i lokalach pabileznych 
zebrało ogółem okałn UX4) kor. 

Mastcha faotballows. W sobotę rozegrała 
„Wisła* (czerwoni) match footballowy z przy- 
byłą z Pragi „Olympią* (biało czarnemi). 

Pomimo zimna zebrała się na ten match zna 
czna ilość publiczności, obserwującej z zajęciem 
grą z obu stron ładnie prowadzoną i pelną kom- 
binacji. 

W „Olimpii“ poznaliśmy drożynę dobrze zgra 
mą; tempo jej jednak, przechodzące chwilami 
z szybkiego do zbyt powolnego, udzielało sią i 
„czerwonym“, którzy wypadłszy z tempa, w ata- 
kach często ponawianych nie osiągali spodziewa 
nych rezultatów, * » 

Pierwsza bramka, zdobyta przez gości na „Wi- 
ale“, pobndziła „czerwonych* do forsownych ata- 
ków, rezultatem których było zdobycie dwóch po 
sobie naatépojących bramek. Drugą bramkę nznał 
jednak sędzia p. Weysmenhot za nieważną, jako 
zrobioną z „of situ“. Do pauzy stoaunek wyró 
wnal się mimo zbyt widocznej wyższości „Wisły“ 
nad przeciwnikiem w stosunku (2:2). 

Po panzie, czy to wskutek zwiększonego tem- 
pa ze strony „Wiały”, czy to przez znużenie 
„Olimpii“, „Wisła“ osiągnęła jeszcze jedną bram- 
ke na którą drażona praska odpowiedziała nową. 
Wobec tego gra sobotnia zakończyła się nieroze- 
graną (3 : 3). A 

W niedziolę match między obu drużynami 
rozpoczął się pięknym atakiem, poprowadzodym 
ze strony gości ku bramce „Wisły“. Tempo gości 
byla tak szybkie i pięknie prowadzone, iż zdawała 


w Kmkewie sè trzy poale- 
„Ułan Narodu“, Gazetę p. 


się, że „Wisła“ padnie w tym matchu, pobita w 
nieodpowiednim stosunku do dnia wczorajszego, 
Dzięki jednak obronie backów „Wisiy”. jakoteź 
zwinności p. Brożka, „Olympia“ hrutslnie wprost 
atakując w końcu gry, potrafiła osięgnąć zwycię 
stwo. bijąe „Wisłę* w stosunku 4:2. 

Poza boiskiem pozlotowem odbył się w nie- 
dzielę drngi match foothallowy, rozegrany 
między „Cracovią“ a lwowską „Pogonią“. Na 
match tan ze wszech miar interesujący, mimo do- 
tkliwego zimna. przybyła znaczna ilość pabli- 
czności. 

Rozczarewania Iwawian było znaczne. „Pogoń“ 
przyjechała do Krakowa z zamiarem kompletnego 
pobicia „Oracovii*. 

Po krótkim atoli kwadransie, lwowianie skan. 
ternowani obroną „Cracavii”, jakoteż jej świetny- 
mi atakami sknpili cała swoje siły na obronie 
wciąż zagrożonej bramki. Obie drażyny ścierały 
się z całą siłą Odpowiednio wyszkolona jednak i 
zgrana „Cracovia“ mie dała wydrzeć sobie mi- 
ntrzowstwa galicyjskiego, zdobytego w roko ze 
szłym. Match zakończył się zwycięstwem „Oraco- 
vii“ w stosnnka 1 :6. pa 

Sprzedaż mleka wykonywana dotychczas przy 
ml. Felicyanek przeniesioną zostaje ze względów 
porządkowo-tarzowych począwszy ad dnia 1 maja 
1911 na plac Jabłonowskich. 

2 sail aqdawaj. Przed trybunałam sędziów 
przysięgłych odbyła się dzii rozprawa przeciw 
29-letniemu Feliksowi Kurkowi, zamieczkalemn 
w Trzebini, o ciężkie uszkodzenie ciała. 

W dnia 2 sierpnia w. r. obwiniony posprze- 
czawezy sią z Janem Wilczkiem, rzacił na niego 
kawałkiem węgla tak nieszczęśliwie. że apowodo 
wał u niego ciężkie uszkodzenie prawego oka, po- 
wodujące stałe npośledzenie wzroku. 

Rozprawie przewodniczył r. Popiel, oskar- 
żał prok, Wajda, bronił adw. dr Smoleń 

Po przeslachaniu świadków i wywodach stron, 
trybunał, na podstawie werdyktu sędziów przy 
sięgłych, którzy zatwierdzili jedynie pytamie w 
kierunku występku przeciw bezpieczeństwu życia, 
skazał Kurka na 6 miesięcy aresztu. 

. Obr. dr Smoleń zgłosił odwołanie od wyso- 
kiego wymiaru kary. 

Znowu samobójstwo studenta. W hotela Millera 
prey ul. Dletlawskiej aaatrzelił się w niedzielę okoła 
godziny 1] praedpoł ©: -ietni uczeń se Li a, Józef 
Rogaziński. Wyłamano drzwi od pekoja i znale- 
zlome jat atygnące awłoki młodego donata. Przybyły 
na miejsca lekarz mlejski dr Bermaciiski stwiordził 
śmierć, spewożawaną wyztrzałem w serce. Nadtę po- 
wlerzchowna oględziny zwłok wykazały, że samobójca 
przed zaatrzeleniem się zażył sporą dezę kropli lanra 
wych. Zwłoki przewieziono da Zakładu medycyny są. 
dowej, 

Przytrzymania zakójcy, Przed kilku 
pościł alę zbrodni zabójstwa na aęchie goupodarza 
Treasa, z Niepałomie Jan Matsalk 24 lat liczący, re- 
dem z Grobii koło Bochni, a czem ebuzernia donie- 
śliimy. Pa dokonania zbrodni, Matasik zbiegł de Kra 
kowa. Totaj też został wcsoraj wyśledzomy | areznta- 


u lf-letmią edrkę leśniczego w Kuś 
Zakapanego, p. N... | przywiodła ją de Krak 
taj ciągnęła unacane zyski, stręcząc w nielndzki apa 
uóh, ciałem nieletniej daiewczyny, Stąd wsjechała s 
nią do Tarnawa, cajniąc tam to samo, 

Onegdaj praytrzymana w Przemyślu agłodaiałą i 
wyczerpi pezostawioną bem wszelkich óredków de 
życia biedną daiewczynę, która w śledztwie zeznała 
wazystko. 

Ujęcia oszusta. Na skntek rekwiuycyl sądu w Bo- 
guminie aresztowała policya w niadalelą Ozyasza false 
Oskara Aptelgriinna, Ś2-letniego ujenta handlowego, 
za oszostwo popełnione na szkodę Dawida Hauemanna 
przez wyłodzenie ad odblorców Hausmanna kwoty prse- 
asto BOU koron. 

Włamanie. Do sklepiku z piaczywem p. Gntkow- 
skioj przy ulicy Radziwiłłowskiej włamał w nie 
dzielą nieznany sprawca i akradł gotówką 390 koron 
Jako podejrzanego o kradzież aresztowano 1Ń-Jetniego 
Stanisława Erdmanna, który do tej kradzieży namawiał 
jednego ze awoich kolegów 

Nędza. Dalalaj nad ranem znaleziono nad brse- 
giem Wiały prsy oliey Mostowej omdlałą a głodu 
i wycieńczenia Annę Wodecką, która od kilku dni 
obrala sabie to miejsce na nocleg, — Nlenzczęśliwą 
przewlosło Pogotowie ratunkowa da schronienia Brata 
Alberta 

Usiłowana włamanie. Na strycha domu pray ol. 
Piekarakiej usiławał niejaki Staniaław Rubiś odblć 
wieka ntojących kufrów. Przy manipulacyi tej zacho- 
wywal ulę jednakże tak halaśliwie, że p. Jan Mysiń- 
ski, urzędnik kolejowy, mieszkający w tym domu na 
JII p. zaciekawiony łoskotem udał się na strych, gdzie 
przytrzymał złódzieja í oddał go w ręce policyi. 

Listy gończe rozpisano za Hugonem Lukeschem, 
oficyałem pocztowym w Wiedniu, pochodzącym s Tar 
nawa, który skradłamy 3 listy pleniętos zawierające 
1U 000 kor. zbiegł w. nlewiadomym kierunku. 


Krwawa awantura. Wczoraj wleczór powstała w 
restauracyi Zaczyńskiego na ul. Florysńskiej sprzeczka 
między dwoma młodeml kompaniami, Sprzeczka zakoń 
w ziemiach lokalu pobiciem nieklerką siko 
ą dwóch młodych ludzi, St.n Żory, eluktzote 
chnika i Józefa Mikowzewskiega, malarya. Zora odniósł 
trzy duże rany na czole | na ciemieniu, Mika-zewali 
ua eba policakach Raunnych opat'zyło Pogotowia. 

Polieya, powiadomiona a napsści areaztawsła je- 
„ który początkowo podał fałszywe 
w Wošolakowaki, następnie jednak 
ża nazywa się Stao. Linert fest kowalem, a 
a na ol Wościakowskiego. Drogi 2 napaatni- 
ków ma nię nazywa: Selek, 

Kaściate Robotnicy, zajęci przy kopaniu ka- 
nala w ul. gielleńskiej, natrafili dzisiaj w głębo- 
kości okolo 7 m. na nieżle zachowanego kościo 
trapa. Komisya sanitarna, która zjawiła się pó: 
źuiej, zabruła kości celem zbadania. 
tni oszust Mając za kilka doi wyjechać 
n»jęła onegdaj pani Leontyoa Z w Ryn- 
dwóch ehłupców w wieko 14 -15 lut do 
na dworzec kolejowy trzech dużych pa- 
kuaków podróżnych Chłopcy wykonali polecenie, leca, 
gdy paal Z na drogi dzień rano udała ulę na dwo- 
ruac kolejowy, dowiedziała tam, że jeden x chłep- 
cdw krótki caan po oddunia pakuaków wrócił i paku 
mek, nawierający pościel, wartości przeszło l' |) kor, 
rankoma s jej polecenia zabrał Za nieuczciwym mal. 
sem zarządziła policya pasankiwania, 

Handel kradzianą czekoladą. Policya arenzto 
wała wesoraj sa kradzież dwoch l.letaich pomocni 
ków handlowych Lejzora Ludrera pnchodzącego ne 
Żółkwi, aatradniocego w bortowoym układzie towarów 
kólomiałnych Tiwlowitza prav ulicy Miodowej | Dawlda 
Taraalowicza s Czyżowa, w Krój. Pol pam. w układzie farb 
Goldtergera. Obuj aresztowani Qprawiali bandel 
reamaitam! artykałumi apażywczemi, głównie unś cze 
którą Ladrer w ogromnaj Ilości po kilgadzle- 
tygodniowa kradł na sz-odę Tisałowitza. To 
z jego Israelowica obchodził mniejnze sklepiki 
w charaktarsa agenta handlowego 1 aprzedawał skra- 
dzloną czekoladę poniżej cen fabrycznych Handel ten 
przynosił obydwa słodmiejom ładny dochód  Onegdaj 
jednak dowiedział się p. Haber dyrektor Spółki apo: 
ływczej stow. chrzeńć, od jednego z drodniejszych 
kaadlarzy o cenach za jakie handiars nabywa c/eko- 
ladą. Poniswat czekolada jest artykułem tego rodzaja, 
jak cukier, ża minimam ceny jest stała a zarobek 
hardso mały, powziął p. Haber podejrzenie co 
kolady. Doniósł więc o tem pollcyl, 
w soraj obu złudzieł, w .bwili kis- 
Ój towar w uklepika ma rogo tlicy 
ta | św. Marka Szkola wyrządzona p. Tinale- 
wiuewi wynosi kilka tysięcy karon. 

Z kroniki żałobnej. 

Klectan Stanisz, podorzędnik pocatawy w Tar 
mowia, praeżywazy lat O”, zmarł w Krakowie 9 bm. 

Tekla Zaczkowa, przeżywszy lat 76, zmarła 
7 b m. 


Samochod powadem nieszcześliwega wy- 

padku. 

Daisiaj okolo g. 12 w poludnie przejeżdżała sa- 
mochodem przez rogatkę Mogilaką księżna Wład. 
Tehońirska. Nagla gdy samochod minął jnż prze- 
jeżdżający obok wóz, konie przeatraszywszy się, 
Fzaciły się w bok. wywracając wóz do rowo. Ja- 
dący wozem p. M Feldblum, właść. mlęczarni 
przy ul. Dietlowakiej, doznał wstrząśnienia mózgu, 
p. Rozmaryn, właśc. realności w Dąbiu złamania 
prawej nogi. 

Szofer na uczyniony alarm zatrzymał samo- 
chód, a widząc ciężko rannych, na polecenie księ- 
żnej pojechał na pogotowie ratankowe, skąd przy- 
wiózł dyżurnych. Oba ciężko rannych przewiezio- 
Ro po prowizorycznem opatrzeniu na klinikę chi- 
rurgiczną. Stan p. Feldbluma jest prawie bezna- 
dziejny. 
ALA 


Z teatru. 
„Aglawena i Selisetla“ poemat dramatyczny 
w il obrazach M. Maeterlincka. 

Poetą tajemniczości i mistycznej grozy, lilio- 
wych smierzchów i księżycowych Śnień, przeczuć 
niejasnych i zwidzeń tajemnych, drgnień dnszy 
tęskniącej, kochającej i wiecznia zatrwożonej — 
jest Maeterlinck. Jego postaci (z akreau pierwsze- 
go jego twórczości), to cudne, blade, przecznlone 
księżniczki z krain średniowiecznej baśni, mie- 
gzkająca w prastarym zamkn nad urwiskiem mor 
skiem, w komnatach wieży, obwieszonych gobeli- 
nami Te postaci, zda się, jakby same zeszły z go- 
belinów.. Te postaci — to dzieci, obłąkane ze 
strachu w mrocznym lesie, gdzie tyle czyha po- 
tworów. To żeglarze, w wątłej łódce płynący po 
morzu ciemności. Ich dusze są białe bielą szla 
chetności dziecięcej, z ich ust płyną słowa proste 
i naiwne, a pełne niajonej (symbolicznej) treści. 
Tch zbrodnie mają hieratyczny giest. 

Taki nastrój wyłania się z utworów belgijskie- 
go poety. O jego filozofie, którą pragnie uza 
sadnić swój odrębny rodzaj twórczości, o jego 
poglądach na dzisiejszy teatr, któremu zarznca, 


że nia dorósł do uplastycznienia snbtelnych prze- 
jawów wewnętrznego życia duszy, mniejsza. 
Teorye poetów nie mają nigdy ogólnej wartości, 
słożą one tylko za komentarz do jego dzieł. Im 
większy talent poety, tem mniej obchodzi naa 
jego teorya tem mniej potrzebnjemy komenta- 
rza „Singe Dichter, rede nicht: Deine That sei 
dein Gedicht“. Dzieło winno samo mówić za Bie- 
bie, sugęerować czytelnikowi i głuehaczowi to, 
co leżało w intencyach poety. 

Maeterlinck posiada wielki sugzestywny ta- 
lent, Jego poezya — oczywiście u osób odpowie- 
dnio wrażliwych, chcących się poddać nieachwy- 
tnemu czarowi tej wyrafinowanej, %ztucznie pa- 
iwnej sztnki — wywiera urok specyałny — a te- 
atr, choć Maeterlinck żali się na jaskrawość i 
brutalność sceny, może przy umiejętnej i snbtel- 
nej iascenizacyi sprostać zadania wcielenia w ży- 
we kształty postaci z krainy baśni, 

Przedstawienie „Aglaweny i Selisotty* (napi- 
samej w 1896) było znowu jednem z mistrzow- 
skich popisów, który świadczy o wysokim pozio- 
mie naszej sceny. Z wielką, szlachetną prosto 
ią ujęto sztokę w ramy sceniczne, kilka poety- 
cznych dekoracyj tworzyło nastrojowe tła a 
ułównym środkiem do wywoływania nastroju było 
światło, stopniowane umiejętnie. 

Treść sztuki: do zamkn nadmorskiego, gdzie 
dobra ałodka Selisetta żyje szczęśliwie przy 
bokn Meleandra w towarzystwie babki i siostry, 
przybywa cudnie piękna, a równie szlachetna 
Aglawena. Meleander pokochał Aglawenę, a Se- 
lisetta odchodzi dobrowolnie, rzucając się z wieży, nie 
ginie. nie nmiera odrazn, lecz ma jeszcze tyle aił, aby 
zbielałemi naty przysiądz Aglawenie, iż nie dobro- 
wolnie, lecz przypadkiem runęła w przepaść... 
Wszyscy w tej smętnej żałośnej bajce są piękni, 
czuli i dobrzy, kochają się i cierpią.. Symfonia 
miłości i cierpienia (całość, zbyt długa, nnży po- 
trochu monotonią nastroju) Selisetta jeat prze- 
dewszystkiem dobra, tkliwa i trwożna jak dzie- 
cko, Aglawena jest świadomą pięknością szla- 
chetną .. 

Selisattę grała p. Solska, Aglawenę p Wy: 
socka, Meleandra p. Weychert, babkę p. 
Wolska. Wszyscy dali przedziwna poetyczne 
kreacye, zachwycające harmonią ruchów i pazy, 
suggestywną subtelnością dykcyi, iotuicyjnam wni- 
knięciem w intencye autora. Sceny, jak rozmowa 
Aglaweny z Selisettą na stopniach tara: 
zamkowego, ostatnia chwile Selisetty na szczy- 
cie baszty, gdy światło dnia kana, pozostają nia- 
zapomniana w pamięci, jako wzruszająca najdesko- 
nalsze obrazy sztuki scenicznej ła. 

Z taatru miejakiago. Pani Irena Salska wystąpi 
we wszystkich trzech przedstawieniach przedświą- 
tecznych; dziś krenje awoją pełną poezyi postać 
Selisetty w trapedyi Maeteriincka, jntro wystąpi 
w popisowej awej roli mra Erlynna w komedyi 
Oskara Wilde'a: „Wachlarz lady Windermere*, 
a we środą powtórzy Iniantkę w „Cydzie*. — W 
„Wachiarzu lady Windermere* rolę lady Winder- 
mera odegra po raz pierwszy pani Jarszewska, a 
lorda Windermere — p. Soenowski. a 

Repertuar teatru miejakiego. 
Wtorek: » 4 achlarz Lady windermeree. 
Środa: sCyde. 
Cewartek, piątek i sabata teatr zamkalęty. 
Niedziela pop: »Kordyane, 
Niedzlela włecz. » awet Je. 
Poniedziałek pop. dy wiek ryceratwae 
Poniedziałek wiecz 1 fetopadqwae 


Padziękowanie. 
, Przyjaciołom | Znajomym, któ- 
atmej posługi á p. Kazi 
*cj, a w nzczególnodci Prze- 
Wądolsemu, Wielebnema 
chawieństwu, Czlnakom Kola mieszczańskiego | Sfawe- 
tnym Cechom, oraz wszystkim tym. którzy mi uleśli lo- 
wa pociechy i współczucia, sklauam erdeczne Róg za- 


płata, 
Ludwik Szufa u dziećmi. 


Emi 

Dobry zegarek jest dla każdego człowieka co dziennie, 
więcej jeczcze, bo co godziną ujawniającą sią potrzebą. 
Zegarek taki wprowadza Jad í jasność w naszą twórczość 
1 pracę i daje nam blogość i pewność w naszych rozryw- 
kach. Jest on regulnjącem instrumentem naxzego tycia 
zawnętrznego i niezi 


nym pomocnikii l byt. 
Im lepszym jest zegarek, tys APO 


rek, tym lepiej wypełnia swa z 


nie. hee AEn dobry zegarek po oryginalnych oa- 
nach fabrycznych, należy się udać do pierwazej fabryki 
zegarów Jana Konrada ¢ |k. nadwarnaga dartawcy w Arin 
Nr. 2803 (Czechy), która tylko dobrze wyrygułowane wy- 
próbowane zegarki z Ś-letnią gwarancyą na pidmie wy- 
nyla. Żądajcie darmo i opłatnie bogato ilustrowany kata- 
log glówny zawierający przeszło 8.000 wsorów. 


Pierwazorzędne dekoracya | urz. 
EEEE, medalem t 


zebowy Józefy Horakowej 


pod kierown. Ant, Heraka, em, o. k. oficyała polioyi, 

Największa sklady trumien metalowych, dębowych, 

wieńców etc przeprowad akuhu- 
macye itp. — X 


jąd zenia. 
torn 


Bu wągry, pryszcze, GzencadoŚć nasz Irak, wygładzają skórę I nadają ŚnieŻnJ bialaści. Praszę Beadetnych oaśladowolctu nie przyjciować | ądać lo Bracha. 


Da nabycia w składzie apt, „Sanitas“ Kraków ulica Długa 18, w drogueryi M. Linka ul. Sławkowska, Sporn I Sp. I L Korzeniowski ul. Floryańska, L Wending 
Bojanie RA RAE RZ pe aru w do E i a | 


ulica Grodzka, Droguęrya ulica Karmelicka Nr. i5, Ręim i Sp. Rynek. 
acz w "lzrz M Bl | 


Na śię tal handel towarów kolonialnych, delikatesów i win, firmy: 


D s , 
poleca: Szynki pragskie i krajowe, kiełbasy tuchowskie znane z dobroci. Drób Kazimięr uEt 
Styryjski tuczony, oraz towary kolonialne, owoce południowe, wina, koniaki, likiery, l 


ódki, nalewki własn robu, masło d ; A ) e : 
wódki, ego wy o deserowe i kuchenne. Znakomite Bakalie w Krakowi 6, Florvańska |. 23 
DZE) ETNA <E 


warszawskie Ceny najniższe. 


Tylko dla inteligencyi 
majdsitadniejszy | najlepszy 


Rachunek somięcia 


ta da słowiąrków | grzechów 
odnażaie da kmiiego przykazania 
uemnaczeajam mko hayak mia 


Księdza "Gollomk' a. 
Tiómaczania s wydania piątego 
mal 


Ks. 
Pralat katedralny krakowski 
poleca 


Księgarnia katolicka 


Dra Władysława Mlikawskiega 
w Krakowia 

plae Maryacki L 9, róg Rynku 

głównego, Telefona Nr. 1308. 

Cona EA. aprawnego miękko 
w piima ane. | 

Za madoalaniom K (M zasięgi 

wysylka fran eo. 


" 


[oroone ogłoszen: 
ALE LL 


Poszukiwane: 


Przyjmę 
chłopca do praktyki tryzyer- 
skiej. Ponczeni mają pierwszeń- 


stwo. Fr. Węgrzynek, fryzyer, 


Limanowa. 


Monterów 


zdolnych wodociągowych dia 
inatalacyi domowyc' przyjmie 
firma: Hracia Mund, Lwów, ul 

Sykatuska 23. 616 


Poszukujemy 


do naszego biura pemóeniag lub pe- 
mocnika z dokładną znajomością bu- 
shaiteryi | wyrażnym churskterem 
piama. Znajomość stanngrafi i BĘ 

sania na maszynie pożądana. Zgło- 
azenia tylko pisemne x podaniem re- 
ferencyi, względnie odpiaami dwin- 
dete, których się kie awreń pod | 
resem: Tow. dla Przed. goro. 
„Tapa 


Nieuwzglądniona bas Giga = 
4.4 


L. 1861. 
Magistrat miasta Wieliczki | 
posznkaje zdolnego i snmiennego 


administratora 
oraz rutynowanego 
maszynistę 
do nowej cegielni parowej. 
Posada administratora do 0- 
bjęcia z duiem 1 maja, maazy- 
nisty z dniem 1 lipca 1911 r. 
Oferty wnosić należy da Ma- 
gistratn do 30 kwietnia b. r. 


Naglitrat krá. wala, giro. m aila W alien. 
430 Burmistra: 
Aywaa. 

domek e ogro- 


Wydzierżawię Ee Valom 


Krakowia zaraz lab ud 1 lipca. Ld- 
stowna zgłuszenia Kraków. Dinga 
L 69. Leonia Sikoraka. 1683) 


o EEEREN = e 

De sprzedania: 
Dom Przy, dachówka kryty 
im: wyrubionym akl 


ktualnym jest do 
ssania do biure 


prza) | 
Br. Czesław Wądolny 


- "|sadniczej płacy. 


| 
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Ostatnia zamówienia 


na święta Wielkanocne 


przyjmować będę 
dla prowineyi Wielki Wtorek, 
dla miejscewych Wialka Środa 


Józef Siermontawski 


Pierwaza fabryka wyrchów 


najtaniej 5 -— cukierniczych —= 
^ poleca handel +. Kraków ul. Bracka. 
[J 


Teofila BĘKNERA ; 


Zarząd felwarku Wołowice hędzia zela) 
— KRAKÓW — 


lul. Długa 4. yz irae m 
: Qamer O 


do' sprzedania | przyjmuje zgłoaze- 
E. 1600. << 


nia, Dostawa pocztowa lub kołowa. 
Konkurs. 


W myżl uchwały Rady miej- 
skiej z 28 marca 191} rozpi- 
soje się niniejszem konkura na 
posadą lekarza miejskiego w 
Wieliczce. Płaca roczna wynosi 
1600 K. dodatek aktywalny 
10%/,. 4 czterolecia po 10*/,; 
6*, dodatka pe 95 letniej nie- 
nagaonej pracy ałażbowej, za- 


GTE 


Kartki 


Świąteczne 
Polskich Malarzy 


w wielkim wyborze 


Q ih nadwarny dostawe 
JAN KONRAD 


wk W. 1000 ray, 


Pracownia 


powrożnicza i 


wykonuje wszelkie re- Ę 
boty w zakres powre- 
śnictwa wchodzące. 
428 Wł. Qarączka 
ul Rękawka 33. 


$ 


Podania należycie ostemplo- 
wana należy wnosić do Magi- 
strata do dnia 1 maja b. r. Do 
podania dełączyć należy: 


Naklada liny 


F 


1. metrykę chrzta, 6 Poz: Z SBM M 

2. świadectwo moralności, Dowim: Tasieść. sarad | twałaść | 

3 e Prrynateżności, |GNAGY CYPRES, Kraków 

i 

6. dyplom doktorski, w. Fleryańska 48. | 

4. świadectwo odbytej prak- przed aje towary | nadaj | 
tyki. adaw ja mniak 
fani = Ory aaa 

Podania potentów, którzy Fez 


Rze. | 
u srwajcarakim 
jem | piąknym lań. 
meskiem tylka m kor. BG) Ame | 
rykniski makie. złoży Rementeż 
tlanacako arką rystama Ros 


przekroczyli 40ty rok życia 
nwzęlędniune nie będą. 

10 latach dwóch 
, może stabilizacya. 


pić 


jglatrat. król. weie. gira miasta Welck. | wet. a8 láncy, plaski a p 
1 V. Burmiatrz sgłackiatam wras i GOA 
Rewii kar. 450 Bresray Roakop! 


h, bardes silny | 
M her. Btalewy damski Ramoutei 
ker. 190, Budnik anjiepany kee. 8—. 
Lańcunaki orabrne ad kar F 
Łagarki slota damakie od hor. 90, 


ETE ERS 
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|. Bazar Kółka Rolniczego 


w Czarniehowia, ma do zhyciu wię- 
kazy zapas hullanów wołyńskich po 
Kur 7— ua saiiczką 006) 


Poselska 15 


Wielki wybór ozdób cukrowych, pisanak, haranków od 10 hal. | 


Na świeta! 


przyjmnje zamówienia na torty od 2 kor., babki od 1 kor, atracla ed 
i kor, merniki od 2 kor, makowniki od 2 kor., jajeczniki od 1 kor., 
poleca równie kwiaty eukrowe, Owoce raarcepanowe, kandysowane 
cukry, ciasta Herbatniki, ciasta codziań świeże. 
Elaktra-motor. Fabryka wyrobów aukrowych p. e. kier. R. Pleczarki. 


Mak tarty, masa rajglalowa, masa orzechowa. Na pro 
odwrotoia. 


426 
Broń, amunicya I przybory myśliwskie 
Wszalka brań w strzelaniu 


niej wyprókew. zaapatezena w p 
«atrzalania, vyk 


|. Rawalwar-Lefsuhonua, 
strzuiewy ma pabr 
matyzawym. ladnia 


yq slecania 


ł 


Niezbędny I praktyczny 
jast mej iwiatewej sławy garnitur du golenia Nr. 8730 

| u pipisan padaka breacam, które jet 20 m. 
em maroka, i em wysokie, do zamyksuia, 24 zwierałażłcm da et 

walnego uztuwiania | mwiera wasystkia przybory 
1) Berytwa z najlepszej solinerzkiej 

dakladnia wkięśla nalitowana, do każdega marest 
nadająca sią | gotowa do użycia. 3) Dabry rze 
misi do akciązania 5) Pudelka pasty da araras 
nia 4) Puaaką septyczaego mydła da golemia 
5) Czarkę EC, do rezrabiania mydła $ Fam 
dml 1 niklewanym adlem. komplet w naj 

legszaj |utaai tylka K. B-— 
Tansam garnitar, tylka waytwa 2 przyrządem ashraa 
mym dia niewprawnych |skaleczanie wyklnczóne 
x podaniem vpowohu użycia K. O8 Najwykwtaż 
niajszy garaibur de golenia, wawińr samlast brzy 
bwy aparni bezpieczeństwa do gelenia „Korona! 
hardan pelncania zodny dla wiewprawnych K. 6— 
sæ TARL Zamiana derwsians hib rwvai piomiądry. Wyzylkę uskutęcania 
za mlieka albo 2a poprzedniem nadocłaniem m aaletykaści 


zm JAN KONRAD © 


Kram 1 pr. O yayina na tedanje kakdama ni r: ra 
asio $ 


| laklad 


pogrzebowy 


„CONCORDIA” 


JANA WOLNEGO 


pL Szezopańcki (dom wiasay) ToL 3M 


Zakiad áset ds- 
zn leza KABE nę 
bajto ansiyijskiih — W Krakowie jeży 
ng, który posada włemy wyrdh iwaziam. 


| — S 
„Jiż mędy dyol 400 sztuk tyke za Koron 6 90, 


an prawdziwy złoty deukie, bardne plaski se- 
| garak kismzonkowy wraz = Ż60 przepięknymi oadebami 

PEE K 5%. Í przepiękny elegancki 14-kurat sło - 
Mle bardse plaski 


remsabunr, dok. 
a, mie de adróżmian: 
zlowga zegarka stwujearskiego, 1 
desbia X eleganskia piarżaiczia dla 
'k do menmatów | kol: 
| aloita denblo, 1 reen a B ostrzach, 1 elegan: 
| najnawszepo fasonu, 1 sapilka do krawatów 1 brylantem „nimili*, t 
| wspaniala broszka — ostatnia nowość, | elegancka skóreana portmo- 
|netka, para kolczyków = brylantami simili, 1 wspaniały naszyjnik u 
| orientalnych — moża także kyć użyty do ozdoby wlosów, 1 1e- 
JES=: album, zajpiąkniejsze wideki świata, 3 wyrocznie, bardzo za- 
|bawze, 72 stalowych piór do pisamia i jeczcza 250 różnorodnych praed- 
mietów darmo Wazyatke razem z eleganckim bardze płaskim segar- 
kiera z 14 karat. sjuta dowie, który sam dwa rasy tyla warta, ib 
tylka K. 6-00 cia za pobraniem aibo za pis iem 
niem maledytoś i mandra Jdngaruith, Wiadeś, V, Windnar Houptatrasse 
113 Okrzymsłem niadliczoną ilodc pim dziękczynzych i powtórnych 
|zamówień. Przy zamówienia 2 paczek dodaje alą darmo 1 angielską 
|brzytwą. Za mie madające się przedwicty awracam zaraz pieniądze. 
przeto każde ryzyka wykluczone. 


| 


Magazyn Mebli 


| Zaklad taplcerska-lekaracyjny 


3 rąoską z drzewa erzach 4 
cymgiel de zakladania, 17 
za | amuka K kba Toż kaliber © mm. K 758. Nra 101 kaliber | 


deala- | 


Fabryka wyrobów masarskich 


JOZEFA BIALIKA 


Kraków, ul. Floryańska 51 — plac Maryacki 2, Tai. Nr. 502. 
Polea: wszelkiego rodzaju wędliny, jako te: 

Szynki, rolady, polędwica pieczone i wędzone, kiełbasy pe- 

lędwicewe, krajane i siekane, słoninę białą i wędzoną oraz 

smalec polski w większym zapasie. 600 


Kule i kręgle Sanctum A 
najtaniej 


Reim i Spółka 


Kraków, Rynek 1l. 37 
DOBRA HARMONIJKA K 4:80. 


Woeina ad 100.000 urłuk nprzadana. od gwarancyą! 
PR doawelona lab zwrot pawi 
Nr. BOQ*/,: 10 klawiszy, 2 rejestry. 


z drzewa Lignum 


Specyalne cen- 
niki na żądanie A$ 
gratis i fianco Ka 


głosów, wielkość 24x Ì2 cm. KM. 4-80 
„ ERO 

; „ teo 

i adw akren AA nyie „r 
£ 10 klamisay, 3 rejestry, Bd 


BO głosów, wialkośł 2916 am 
Ramonszaż da każdej harmonijki m darma. Wysylki nakuboasais Im ma 
Hanką a | k nadworny dosiawca m 


JAN KON RAD 


wysyłkowy wwarkw maiysinych u Gris lu. 2814 [Czoabyj 
ee DJ ZEP ju na kądamii 


NAJLEPSZA CZEKOLADA 


I ANTI CE(KIEGO, 
Anama PIR AE raNów 


UL DAUGA L-13.“ FLORYANSHA 2 
'€ PROSZĘ ZADAC WSZEDZIE i 


Mala kieszenkowa orkiestra. 


Pewna iodé sadù jest w meżnoćni ntwarryt esh) oryzakowe kębonkuwą ortho- 
sirg — Orgaaki z dzakazaiym hękeska. Piytk mosiężne, 
10 stworów. A iomów. I-saej jakości u bęben- 

kiam skórą chajągniqtym. Kardy moża prać bez 
maski. Cama lnsirumónia w oleg. kartonowe 
opakowania IL 2% — Takiś matrumant s 16 
«xworach H9 ramach = keuzcyą bromi lową l-arej 
dakości 2 kąkankie rą oboiągniątym w eleg. 
kartozawaza opak d her. Wysylką sa po 
© przedniam madeełaniem gotówki lub za zaliczką 
|zskutocznia dom wysyłkawy lumarów mazyszaych 


z gr krenseowych. F 
JAN KONRAD 3 mis merah Gzy E 


Rogata fiuztre' 
ków, wysyła f 


ówny esanik, aawiernjący przeszie BODO rysun- 
ryka kasieun na żądania darmo i opl.tnia 


której zależy na niay sdrowej sery, moze- 
gółnia jożali ahoa piegi uzunąd jakoled osigrng" 
maiąkką zkórą | a pi pled, myje sią wyłącznia tylka 
lillowem mydłem z konikie 
(marks kenik) 
Nargmansa | Ski w Tat 


m asd Labg. 
Sstuką po SO h nabył można wa wsystkich 
apłaknak, dreguerynak | akladach kosmetyków eta 


Zupełnie zbytaczna |akakciwiek znajomość muzyki 


Nr. SR Holamhia' aytra głłarewi aj m poj. 
oid 48x06 mm. 


pi kam plama E. JA60 Cybz manda 


RO 


Kruków, Wisaa 2 626 
E-r ami 
BROŃ € 


7 mm., dobrze niklowany, K 58, kaliber m, dobrza niklaw. K 8:b0 


| & JAN KONRAD w Brix Nr. 2817 (Czechy) 


Kajetan Dudziak 


kafniarne niej oerialena, sepaireo- PAE l Dać en P 
== mm aab. a kalami 36 antak K — arnir 7 T Parra kaka T 
| jykeaci w nejde | ię ke 9 n "x a wszystkich gatusków | 
Emdujajczym, wykonaniu, a gua | aro RÓ dom DĄ 


raacyy, da bedzia doskamnia fank- | gry 
eyomowad, wysyła |k madwerzy | N 
ze mk KOWAAB, w Arin Kra x, 
241 Kuachy). 
Rawolwa K. 650, 150, płstelet pająw fip. — zoaltdi mocza w moi 
K.9—,270. Katalog główny a BO |" 2 m, który ma zadanie kaśd darmo | opłatnie. 


é Li tadania darme ` 
Rodz zako zm zakoską. O. ik aadw, dostawa JAN KON RAD im wysylkawy w Aris 
Nr. 2838 (Czachy). 188 | 


Bos ryzyka! Zamiana aranea | 
Bez konkurencyi! 


albo swrot pianiędzy, | 
Znane z dobroci 

Awiatawej nawy Ma zawierania ubazplaczań na dożycia I przeżycia baz badania 

lekarskisgo — poszukuje się uczciwych agantów tylko, 

dla Krakowa i przedmieścia. Oferty uprasza się pod „Życie” 


l ° 
EYA ŻE B80 do biora p. Zateckiego, Kraków, ul. DprA 11. 


Mautnera poleca codziennie Budzik 0 gło 
fiwieże główny skład "ZE 


K. OGORZAŁY 


dawniej Nagel 62a 
Kraków, ul. Szczepańska 1 11. 


Kraków, ul. ryadska 36, |. 


Kocyki t rysie do nakrycia ‘yiiz 
y 1 [4 ysle y łaj jakażni 
: Nr. 9061. Okazyjny fanelowy kocyk, gruby gaie 
JĄ nak, tla rysoważa s prążkawanym! brzerami. 
11h om. dlagi, 100 «m. sreroki mtuka K. 2-20, 
2081, sam, wielkndć 124X200 «m. K 246. 
| Nz. 2060. Miezwykie tani kacyk szarobrensowy x wzo- 
rzystymi braegumi 175x110 cz. K t74. Nr. 2050", 
Tem aam w leprmej jakości 190X190 «m K. 240. 
Największy wybór w moim katalegu głównym 
Baz ryzyka) Zaralana dezwajaga alba rwret pieniędzy 
Wyaylką uskatecania m zaliczką alba za poprz. 
dniem aadeałaniem pieniędzy. 218 
soy w Bri: 


elkaa 7 JAN KONRAD "R ES ciosy 
Katalog główny z przeszla BODO rysia na ądania darma i oplatnie 


nestauracya Hotelu pod Różą 


zostala otwarta w sobetę £ b. m. pod kierownictwem Włady- | 
Bogzckiaga, paleca maakomitą kuchnią oraz doba 
T. Gości hotelowych jak P. T. Gości m: 


grtacceccec>>ss>ssoni 


BIURO DZIENNIK 
MARIANA HUPCZICA 


Kraków, ulica Wiślna 2. Teleton 340 


artów. uzelh da pola 


dzwonu wieżowego 
I kary bijący på | cała ze 
iry sią ee BO godain naciąga | ba 
możnym gloria rama akrągia 
gładka polerowana a średnicy M em, 
taram omikleńa kompletny « f dłaconymi 
miężarkam, 1 Slatuią pisemeg puarznayy 
ME" tylko K. 6-60 tylko WW 
2 sieni kiara w aeey false £ PI Be 
ea farwuiuna am rutui pie 

nalonką aibe 

nz zy ah, PIES 
Habryka sagarów 3 [napoje tak dla P. 


JAN KONRAD * gee "77e 


i fr, te. n lek 


pzp (zn e 
nią ma łądnie hmdduma dorma | nałażnim 


Przyjmuje prenumeratę na wszyst- 
kie dzienniki krajowe i zagran. — 
także z dostawą do domu, eraz 
| ogloszenia do wszystkich dzienni- 
| ków. Sprzedaż numerów pojedym- 
ezych. Wielki wybór widokówak. 


CECECEECEEEE 


Osobisty Kredyt! 


na 4-6], ed 208 K. w zwyż. Bet 
a,'rysiell na splaty mienięczna pa 
An dla aéh kużdoga riman, mytką 
d dyskretnie uskubommma Philip 
Faki baak I hiara głaiawa Buda- 
wę = VIIL Róhónaj-at Ha. TL 


Przybory do pisania. 


7 poważaniem 


Władysław Bogacki. 
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